
JDrwfeaM wychodxi 8 razy tygodniowo we wtorek« 
czwartek i soboto ramo. — Przedpłata wynosi dla 
abonentów 145 sl s doręczeniem 14t s2 miesięcznie. 
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P zirin sje  sit owłosienia do wszystkiob gazet

Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na 
skronie 64amowej l i  gr« na stronie 3-łamowej 30 gr, 
W tekście na 2 i i  strenie 40 gr, na 1 stronie 50 gr, 
przed tekstem •• gr, — Ogłoszenia zagr. 100% więcej.

Numer telefonu: Nowemiasto 8.

Rok VII.

Co obecny rząd wszystko nie czyni dla 
mniejszości narodowych tj dla żydów, 

niemców, rusinów i t. d. ?
Niedawna tema rozwodziliśmy się nad zamiarem 

rządu, poświęcenia części ustawy o spoczynku niedziel­
nym dla żydów. Obecnie mamy nowy dowód, jak rząd 
nawet wbrew konstytucji stwarza dl« mniejszości naro­
dowych osobie przywileje. W tych dniach wydało 
ministerstwo oświaty bezprawny, kenstytneję naruszający 
okólnik w sprawie języka polskiego w szkolnictwie.

W dniu 31 lipca 1924 r. Sejm głosami wszystkich 
stronnictw pelsiicb, uchwalił śbsdług projektu Stanisła­
wa Grabskiego i Tbagatta, ustawę językową dis kresów 
wschcdnicb, określającą me in e k  nauczania w szkołach 
publicznych w języka laskim, bisieraskim i litewskim, 
częściowo Inb w całości.

Językiem jednak irzędowania w stułbio wewnętrz­
nej w szkołach ma być język państwowy, język polski, 
którego znajemeść jest konieczna każdemu ebywatelewi 
i obowiązywać winna każdego fsnkcjenirjisza państwo- 
wego, jakim jest nauczyciel, astswieny i ntrzymywany 
przez ptńiłwe.

Do wydania ustaw językowych, pewetsny jest tyt­
ko Stjm. Sprawy językowo i szkolne wyjęte zostały 
wyraźnie z pod pełnomocnictw, ndzitlonych Prezyden­
towi Piństwa. Wynika z tego, że tylko Sejm w drodze 
ustawy dokonać męża zmian w obowiązujących ustawach 
językowych — a minister, któryby w drodze rozporzą­
dzenia nsiłcwat zarządzić jakieś zmiany, tyczące się ję­
zyka w tlażbie wewnętnnej w szkołach państwowy« h, 
przekracza swe ją kompetencję, narusza obowiąrującą 
uitawę, narusza konstytucję, dopuszcza się zatem bez­
prawia.

P. minister Dobrncki jednak wydał 13 bm. okól­
nik (1), w którym zarządza co naztępajc:

1. Państwowo »kety  średnio, ogólnokształcące 
■emiuarja m uczy dolskie i ecbronitrskie, szkoty za­
wodowe oraz publiczne azkeły powszechne i ochron­
ki psńatwowe, prowadzą wszelki« akia szkolne i ko­
respondencje e ra r wydają świadectwa i wszelkiego 
redztjn poświzdesenia w języku państwowym. Języ­
kiem obrad Rid Pedagogicznych i wszelkich kenfe- 
rencyj szkolnych, tudzież językiem uapisśw iogleszcń 
tak wewnątrz jak i zewnątrz budynków szkolnych jest 
język państwowy.

2. W szkoła i h i ochronkach państwowych, oraz 
w publicznych szkołach powszechnych, w których ję­
zykiem nauczania jest język niepaństwowy, ustana­
wia się następujące wyjątki od zasady wyrażonej 
w ustępie 1:

a) Napisy i wszelkiego rodzaju ogłoszenia we­
wnątrz i zewnątrz budynków szkolnych zawierają po­
niżej lub po prawej atrenie tekstu w języku państwo­
wym takie tekst w niepaństwowym językn nsuesanit;

k) Wszelkie akta szkolne, prewadzone byś mają 
w dwu językach, t. j. w języka państwowym i w ję­
zyku nasesania. To samo odnosi się do urzędowych 
podziałów godzin.

c) Na życzenie rodziców lab prawnych opieku­
nów świadectwa i zawiadomienia szkolno wydawane 
będą w obydwn językach.

d) Na podania i pisma wniesiono w niepaństwo­
wym języku nauczania dyrekcje (kierewnictwa) od­
powiadają w języki podaaia (»istna),

e) Na posiedzeniach Rad Pedagogicznych i innych 
koifcroncjach szkolnych używać wolno niepaństwo- 
wego języka nauczania danej szkoły i w tym języku 
przemówienia to będą protokółowano.

Okólnik powyższy, gdyby został wykonany, miałby 
w praktyce to ze a czacie, że we wszystkich szkołach 
publicznych, częściowo lub w całości nic polskich, 
a więc rnakieb, białernskieb, litewskich i niemieckich, 
•ie tylko na kresach, ale na całym ebssarte Polski 
-  a szkół takich (nie wliczając w to szkół śląskich) 
jest około 4000 — język polski faktycznie znikłby w 
stułbio wewnętrznej — a ministerstwo i knratorja 
musiałyby każdo rozporządzenie wydawaś we wszystkich 
językach, gdyż .akta szkolno prowadzona być mają w 
dwa językach, języka państwowym i języka nauczania*,

i akta tylko pclskiege, nsuczyciale niemieccy, ruscy 
etc. mogą nic przejmować do wiadomości!

Tak .mądrz«* akłada się rozporządzali« w mini­
sterstwie oświaty !

Okólnik p. ministra jeat jednak, jak wykazaliśmy 
powyżej, bezprawną próbą zmieniania obowiązujące) 
ustawa.

Okólnik bezprawny, mnai być uchylany!

W roku zeszłym zssresztowfno 36 letniego Fran­
ciszka Stracha, mieszki ńea walnego miasta Gdańska, 
sekretaiza dclegatsry prckarstorji gen. Rrplitej Polski«] 
w Gdańska za to, iż bądąe osobą zastaną b. dilegata 
tejże prokuraterji, bai. Raz;mi«rza von Unrth’a wydawał 
za niewielką opłatą fałszywe fwiadcctwa zwolnienia 
z abywatelatwa polskiego różnym podejrzanym osobisto­
ściom, ułatwiając im tern samem azyskanic od poiicji 
gdańskiej t, zw. .Heimatloser-pas*, znakomicie tłałwia- 
jącego ptocedar o antypaństwowym charsktarze.

Po przeprowadzenia ścisłego dochodzenia i śledztwa, 
Sarach, odpowiadający z wiązienia, stanął wczoraj przed 
sądem 8 go wjdziałn karnego w Warszawie.

Oskarżenie wnosił nadpreknrater Gsiernter, obroną

zsś adw. Sssrlej i apl.-adw. Dmowski.
Winą Sstacha ustalili liczni świadkowie, oraz pro­

tokół oglądzie z dnia 14 li;ca 1926 r.
Po odczytani« akta oskarżenia, sąd na wniosek 

prokaratary postanowił rozprawy odbywać przy drzwiach 
zamkniątych ze wzgląda na mogące aią ujawnić taje­
mnice aatsry pelityczno-pańitwowsj. •

Sąd okrągowy, po wytluchania wycztrpsjącyth 
przemówień stron, wydał wyrek skażający Sarachs na 
zamkniącie w doma poprawczym na przeciąg jednego 
teka, z zaliczeniem aresztu zapobiegawczego.

O ile skazany zfoży porąką w samie 2 0C0 zł., 
może być, do czasu uprawomocnienia sią wyroku, 
wyposzczony na woln*ść.

Mordercy śp. Cynarskiego, prezydenta Łodzi. Sp. Marjan Cynarski

Rydzewski Kazimierz. Walaszczak Adam«
Z am ach sam obójczy m o rd ercy  i .  p. C y n arsk ieg o .

Łódź. Jeden z morderców prezydenta Cynarskiego — Walaszczak 
usiłował się powiesić w ccii swojej za pomocą koszuli owiniętej do keta 
szyi, Doserca w porę spostrzegł to i przeszkodził Wtlaszczakowi w po­
pełnieniu samobójstw*.

prezydent ni« Łodzi, zabity został 
skrytobójczo w dniu 14 bm.

Państwo zajmie się losem ofiar walk o niepodległość.
Warszawa, 22. 4. Minirterstwo skarbu zgłosiło 

na JRadę ministrów wniosek w sprawie zaopatrzenia 
oaób skazanych przez pińatwa zaborcze za działalność 
niepodległe ściową.

Według tego wniosku osoby wymienione i skazane 
aa besterminewe łab ciężkie roboty przymusowo, albo 
zeałanie aa osiedlenie i które edfeywały karę mają pra­
we do zsepatrteaia ze skarbu państwa, o ile posiadają 
ebywatclftwo polskie, nie mają zapewnionych środków 
atrsymania i przekroczyły 55 rok życia.

Osoby pcniżtj 55 lat mają prawo do zaopatrzenia 
o ile nie są zdclne do zarobkowania z powodu wad 
fizycznych i umysłowych.

Prawe to obejmaje akaztńców politycznych z lat 
1870—1918 włącznie.

Prawo do zaopatrzenia msją również wdowy po i t r  
zsńcsch z tego samego okresn o iie nie weszły pe* 
wtórnie w związki małżeńskie, oraz sieroty do 18 roku 
życia włącznie.

Zaopatrzenie wypłacane będzie w wysokości zao­
patrzenia weteranów opartego na asławie z dnia 23 
marca 1922 r. Po zełatwicnin tego wnioski przez 
Radę ministrów zostanie en opublikowany jako dekret 
Prezydenta Rzeczypospolitej.

Rada ministrów postanowiła prsysnsć Wacławowi 
Sieroszewskiemu, Czesławowi Jankowskiemu, redakto­
rowi „Stewa Wileńskiego* crsz p. Franciszce Mireckiej 
matce po Józsfie Mircckim, (Montwiłi), bojownikowi 
o niepodległość Polski w walktcb z caratem stale za­
opatrzenie z funduszów państwowych.

Zaniboni, Capello i Ursela skazani na 30 lat więzienia.
Rzym, 22. 4. Dzisiaj wieczór ogedz, pół do l i  tej 

specjalny sąd fiszystewski dla cbrony państwa po 
13-dciowych rozprawach wydał wyrok, w procesie 
Zaniboniego i Cepelii.

Były peset Zanibeni, gentili "Cepelio i sbiegly 
Ursela za rewoltę przeciwko psństwa i za usiłowanie 
dokonania śmiertelnego zamachu na Meuoliniego, 
skazani zostali na 30 lat więzienia, 3 lata nadzoru 
policyjnego po odsiedzenia kary i atratę praw obywa-

telskicb. Oskarżony Tazzi skazany został aa 12 lat 
więzienia, Nicelaso aa 10 1st, 10 miąiięcy i 12 dni, 
CaUgari Ladwik aa 10 lat, 10 miesięcy i 10 dni, R va 
na 7 lat więzienia, penadto wszyscy aa 3 lata nadzoru 
policyjnego po odsiedzeniu kary i atratę praw oby­
watelskich. Dwaj oikarżeni, Celloti i Caligari Angsio 
zostali awclnieni. Wyrok wywarł w Rzymie olbrzymio 
wrażenie, g
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Sekretarz polskiej prokuratury gen. w Gdańsku za fałszerstwo dokumentów
skazany na rok więzienia.



A gdzie wdzięczność za od­
dane Ojczyźnie usługi?

W  obron ie  b. s ta ro s ty  po w. łabo w sk ieg o  
p. S ass-Jaw o rsk ieg o .

Z zadowoleni«« radoiaen obwieściliśmy swego 
czas« na łamach naszej gazety decyzję najwytszaj 
Głowy Państwa, p. Piezydenta Mościckiego, mocą któ- 
tej przyssana została w drodze łaaki Cichockiemu 
z Newegomiasta, gerliwems działaczowi na niwie peli- 
lyczne-oświatowej z czasów niewoli iw  czasach grzej* 
iciowych po wojnie światowej, który straciwszy przez 
dewalaacją cały swój majątek na atare lata znalazł sią 
bez wszelkich środków da tycia — aczkolwiek skrom­
na, ale za te atała emerytara. Obcięliśmy pnolicznem 
podaniem tej decyzji zadekamentewaś: , Patrzcie, rząd 
polski dba o tych i nie pozwala z głeda amierać tfm, 
którzy w czasach srogiej niewoli dla Ojczyzny praco­
wali i aią dla Niej poświęcali*.

Tem bolcśaiej atoli dotyka nas decyzja 
rząda polskiego, który w analogicznym zapełnić 
wypadka odmówił zabezpieczenia byta na starość mę­
towi wielce zasłntonemn około otrzymania polskości 
na Pomorza. Chodzi ta mianowicie o byłego starostę 
pow. lubawskiego p. Jaljana Sass Jaworskiego. Jak 
się dowiadujemy, wniosek tegoi o przyznanie mn po 
zwolnienia go z obowiązków starosty, stałej cmerytary, 
w tych dniach został odmownie załatwiony. Przyzna­
jemy, te  pod względem prawnym decyzji tej zakweatjo- 
nować nie motaa. Pan Starosta Sasa Jaworski nie był 
jeszcze 10 lat w ałutbie państwowej i dlatego prawnej 
pretensji do stałej cmery taty nie miał — ale istnieje 
inny obowiązek — obowiązek moralny, obowiązek 
wdziączneści, który naszem zdaniem był powinien 
spowodować rząd polski do innej decyzji a mianowicie 
pe myśli wnioskodawcy. Jak w życiu prywatnem wy­
maga się wdzięczności dla dobroczyńców, dla tych, 
którzy bliiniema kosztem własnego poświęcenia nieśli 
pomoc, tak samo postępować winno i państwo. Zna­
ne jat ten obowiązek moralny w starożytności. W pań­
stwie attńskiem np. na koszt państwa żywiono w tak 
zwaneii prytanenm zasłużonych około państwa mę­
żów. Aryatydesa, którego nazwano sprawiedliwym 
dla jego bezinteiesowneści w słotni« ojczystej, nie tylko 
pochowano na koszt państwa, ale ponsdto córki jego 
zaopatrzono ze akarba państwowego. Histerja uwiecz­
niła ten szlachetny czyn naroda atańskiego.

Pytacie, czy p. starosta Siss-Jaworaki należy do 
mężów zasłużonych około Ojczyzny? P. Sass-Jawor­
ski posiadał w czasach niewdi, piękny, dobrze zago­
spodarowany majątek ziemski w Lipinkach w powiecie 
iwiackim. Mógł był życie pędzić w wygodzie i do­
statkach, A jednak wciął on życie trudne, cierniste, ule 
zaszczytne w bronie tak srodze gnębionej i tępionej 
pelekeści na Pomerzn. Wśród tyce nielicznych bejo- 
wników, którzy nieuatraezceie stawali w obronie po­
gwałconych praw lada polskiego, słał on na czołowem 
stanowisku. Nit było prawie żadnej akcji gśmlnkiej 
na Pemortn bez jago przyczynienia się i współdziała. 
Na wiecach publicznych jemu przeważnie powierzono 
kierownictwo. Z powoda wielkiej pupalaraaści, której 
zażywał n lada pelskiege, przez cały ssereg lat powierzaao 
mn mandat poselski w najbardziej przaz niomców za­
grożonym powiecie świeckim. Od roku 1897 był on 
posłem polskim do parlsmentn polskiego z powiatu 
świeckiego. Piszący jaszcze dziś dobrze przypomina 
aebie zajadłą wścickłnść fanatycznych niemców w tym 
powiecie przy wyborach przeciw osobie p. Sasi-Ja- 
worskiego. Żywo mn stają w pamięci owe dzikie po­
chody sfanatyzmewanej tłuszczy germańskiej po ulicach 
Chełmna i Śniecią, wśród dzikiego wycia jakitjś tam 
piosenki: , 0 )  oatiooal, Oh liberał — lat — wszystko 
jedno, ganz egal. Die Hanptiacb izt, Dasa Hslz (nie­
miecki kandydat kompromisowy) beat siegt nad Sssa- 
Jsworski nntcrliegŁ

Powiat świecki miał tylko nieznaczną przewagę 
ładneśd polskiej nad niemiecką — a miaaowicie w ostat-
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NARZECZONA Z „Tl TA NIK A“.
ORYGINALNA POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA.

(Ciąg dalszy).
Takim apoaebam Ryszard mógł przepędzić trzy 

miesiące w więzienia, niezbyt ucierpiawszy na zdrowiu.
Za to pozbył zię wszystkich swych oszczędności 

i nie wiedział w' tej chwili za ce zje dcisiaj kolację.
Pytanie te niezbyt ge jednak zajmowało obecnie. 

Dcsre jego pełna była wielkiego bólu. Nie mógł aię 
nawet cieszyć myślą o tem, że dopiero co usted łt wiel­
kiego niebezpieczeństwa. Nie wątpił on ireeztą nigdy
0 tem, że zostanie skazany; tak aileem byłe w nim 
przekonanie o swej niewianelci — wierzył też w spra­
wiedliwość ladskąl

Helen*!. De niej jedynie należały jego myśli, ona 
była jedynym powodem jego cierpienia.

Ujrzał ją w tali sądowej. Jakże piękną byłe, ty­
siąc rasy piękniejszą, aiż dawniej«.

A pomimo te oie była te  jeż jego Helena, ta słod­
ka wdzięczna dziewczyna z pokłada „Titanika*, która 
megła rozporządzać swam sercem,

Teraz była toną ian tg t, de innego należała diazą
1 ciałom!

1 nich latach jeż tylko 53°/o Polaków ne 47 niemców). Skuł- 
kiam tego Niemcy «kąpieli tam wtzelkie awe wysiłki, by 
ten powiat zdobyć dla ciebie, a jednak prceważnie im cięte 
nie adawate. Jeżeli jednak esasem dostawał aię w ich ręce, 
te jedynie dzięki licznjm ossastwom wyborczym — bo 
lad się traymat dticłaio — i to właśnie dzięki inten­
sywna! pracy p. Sass-Jaworskiego, oraz szcztrege 
przywiązania do jego osoby. A skoro aię adało niem- 
cem odbić mandat poselski, społeczcńitwe, by nie 
ntracić cenne) pracy tak wytrawnage parlamentarzysty 
i zasłażoeege działacza, za jakiego aważałe p, San- 
Jaworskiego powierzyło ma — jak swego czaaa — jego 
ojca — mandat do sejmn praskiego z powiatćw Jaro- 
cin-Pleazew. Późaiej sprzedał p. Sass-Jaweraki — aby 
móc aię całkowicie poświęcić swej działalneici posel­
skiej i pracy narodowej — swój majątek w Lipinkach 
w ręce również dzielnego działacza polikiege śp. Lisz­
kowskiego, który to majątek — jedyny z Pemerza — 
pśżaiej przez niemców został wywłaszczeay— iptzeaióił 
się do Btrlina. Ta został wiceprezesem keta paliki* 
go oraz jego ackreiarzem. Pesatem był on stałym 
kandydatem i działaczem komitetów wybarczycb w Pra­
sy Zachodnie i na Watmję — zarazem członkiem i wice­
prezesem Ctnłrilaego Komitetu wyborczego na cały 
zabór preaki, najwyższej wówczas władzy Narodowej.

Był posłem polskim aż do rozwiązania parlamen­
tów berlińikich przez rewolację. Prócz tego był en 
organizatorem i pierwszym patronam kółek Rolaiczych 
na Prasy Zaebodoie (obecnie Pomarz*), w czasach 
przejściowych, delegatem tymccaiowej Rady Ludowej 
pow. labawskiege, jako organizator szkolaictwa, domen 
i lasów państwowych oraz delegatem polskim prsy ów­
czesnej jeszcze laadratarze praskiej pow. labawskiege.

Podaae pracz nas fskty chyba dostateernie dowo­
dzą, jak wielce zatłażsnym mężem dla pelskeś:i Po­
morza był p. Sass-Jaworski i jak wiele posiada tyteiów 
da wdzięczności z* strony apoleszańitwa palskiege 
i rząda polskiego,

Nie achadsi żsdaą miarą, aby człowiek tak zula- 
żony w obronie polskości Pomorza przed zachłannością 
fali germańakiaj, który w znacznej mitrze przyczynił sią 
do nratowsnia tej najceaniejazej połaci dla państwa 
poltkiego, która temuż gwaraataje jego macarstwo. 
we stanowiska w ćwiecie, aby tea mąż pozbawioay dcii 
nrząda, ogołocony aa skutek dewaluacji prawie 
z całego swego majątku —■ na stare lata, kiedy jażna 
utrzymanie awe pracować nie jetł zdalen, żyt w nędzy 
i niedostatki. Byłaby to straszna niewdzięczność ze 
strony Ojczyzny, dla której żył, pracnwał i się niszczył. 
To t«ż mamy niezłomną wiarę w poczucie sprawiedli­
wości i wdzięczności tak ze strony społcczańitwa jak 
i rząda polskiego, że jeżali niemsiliwem byle zabet 
pieczenie jemu by te udzieleniem na drodze prawnej 
stałej emerytary, źa to aię stania — jak w przypadku 
z p. Cichockie« na drodze łaski. Polaka nie jeit 
bogata — nie może zapewnić lasinżanym swym mążom 
dostatków, ale aa tyle ją stać, by ich zabszpieczyć 
przed nędzą i głodem.

Niecb społeczeństwo Pomorskie wie przecież, że 
rząd polaki dla zasłużonych dsiałacsy Pomorza ma 
nie macosze, ale mtcitrzyńskie serce! Niecb zarazem 
i ci wszyacy, którzy rówaież z poświęceniem własaem, 
nieraz z utratą majątku i nadwyrężeniem swego zdro­
wia, pracowali w ciężkich dniach niewoli i uciska dla 
lepscego jałra swej bliźitej, ale zatacem i całej Ojczy­
zny, ni*cb i eni nabiorą otuchy, i zaczerpną nadsiei, że 
i o nich w ciężkich dla nich chwilach, gdy obtcaie 
Ojczyzna ich welaa, a przeto szczęśliwa, tak pamiętać 
i dbać będzie, jak to oai dawniej ceyaili względem N iej!

Pod wy łka dodatku mieszkaniowego dla 
orzę laików.

Warszawa. Sprawa podwyżki dodatku mieszka­
niowego dla urzędników państwowych została przaz 
rząd w sensie pomyślnym zadecydowana. Obecnie są 
w teku przygotowania do wydania odpowiedniego za­
rządzenia.

Ryszard był przekonany w głąbi duszy, o tem, że 
serce de niego tylko należy, że męża swego oea nic 
kocha, cni nigdy kochać nie będzie, że tylko ile  zro­
zumiane pecrucie obowiązku, tylko obawa przed złama­
niem przysięgi złożonej przy ołtarza, nie pozwoliły jej 
zerwa! złotych więzów, które ją tysiąc rasy więcej nci- 
skały niż niewolnika łańcuchy.

A mimo to Ryszard ni* mógł myśleć o awej uko­
chanej bes pewnego obsrania i śaln.

— Miłość jej nic jast dość ailna, — rzekł sobie, 
nic ma ona dtść odwagi, by się przyznać do swych 
przekonań, bo w przcciwnem razie nie byłaby pozosta­
wała przez parę miesięcy przy leża Hsllistcra pielęgnu­
jąc go, lecz byłaby przybiegła do moic, do którego na­
leży przez swą dla mnie miłość, przez wielkie prawo 
natury i serca 1

Trzy miesiące prsy łożu chorego !
Z dzienników dowiedział się Ryszard, że etan Sid- 

aeya Mac Hallistera był z początki tak greźny, że le­
karze stracili nadzieję uratowania gn i że zdrowie cho­
rego tylko bardzo powoli polepsza się.

W sali sądowej ujrzał Ryszard i Hellistera. Ten 
blady, upierając cię na laaąe człowiek, który aię nie 
mógł proste trzymać, nie mógł być jeizcse naprawdę 
mężem Halony. Związek, który zawarli przed ołtarzem, 
nie zoatał jeszcze naprawdę nćwięceny.

Ryszard omal nio zemdlał myśląc o tom musiał 
przystanąć na chwilę i zakrył oczy ręką.

W i a d o m o ś c i .
N ow em iasto, dnia 27 kwietnia 1927 r*

Kalendarzyk. 27 kwietnia, Środa, Zyta, p; Piotr Kanizyw 
28 kwietnia, Czwartek, Paweł od Krzyża«, 

Wschód słońca g. 4 —15 a .  Zaoń. słońca g 18 51 ui
Wschód księżyca * ,1  — 37 na. Zach. księżyca g. 15 —10 s*ff

Z m ia tm  i  p o w iesi* .
O droczony t e r a ł .  p. K rii j e r .  p rz  »ci w  „D r w ęcy “  .

Termin precczn p. Ktfifera przeciw .Drwęcy* zo­
stał odraczany, ■icatety zbyt późao dowiedzieliśmy się 
•  tern, tak »ż obwieszczenia na czai w gazecie nie 
było nam możliwe. Red.

Żałobna a r n a  iw .
Nowem iaato. Żałobna miza iw. za dasz* i. p. 

ks. proboszcza Konrada Gbarkowakiage, odbędzie się 
w tatejazrm kościele pat* palnym w piątek, dnia 29 
o gedt.V,8 rano.

P o a ie d ie a ie  w  s p ra w ie  a a ta le a ia  obchodu 
n roczyatoścl .T rz e c ie g o  M aje0.

N ow em iaato. Celem aataleaia porządka ebche- 
da uroczystości .Trzeciege Maje* zwalał p. Bar mistrz 
posiadzenie przedstawiciali władz, kiorowników szkół, 
towarzystw, cechów itp. na wspólne poaiedieaie do 
sali paaiedzeń Rady Miejskiej w dnia 11. kwiełaia u  
godt. 5 tą.

W posiedzenia białe adział 17 asób.
Na przewodniczącego komiteta obchodowego wy­

brano jednogłośnie pana Bnrmistrza, do pióra powołaao 
p. CzocbraUkiego.

Pan barmistrz zagajając posiedzenie, podaje do wia- 
domości, żc w dnia .Trzeciego Maja* akate sią w 
Nowemmieście samolot i że wiadomość tą podał pat 
porucznik Sikorski, który sią o niespodzianką tą pastatal.

1. Po przeprowadzonej dyskasji, zebranie godzi 
sią na arządzenic zabawy wieczornej w sali H atoli 
Polskiego przez Tow. Czytelni Ledowej.

2. Ze wzglądów ostcządnoiciewycb należy posłu­
giwać s ą  orkiestrą miejscową.

3. Zebranie gadzi sią na pechód z dziedzińca gim- 
nazjdoago do kościoła. Czas zbiórki na dcieizińca 
o godz. 9.15, odmarsz do koścista o 9.45 pried poł.

4 Uroczystości kościelne rozpoczynają sią o godz. 
10 przed pełudnicu.

5. Po nabożeńatwic wyraaza aechód przed gmach 
Starostwa, gdzie odbądz;e sią dtfilada, przemówienie 
ekolicznościewe i edśtiewanie roty. Mową wygłosi 
p. Przewodniczący Rady Miajakicj.

6. Pana proza aa .Haimtaji* w oiebie pana 
Banifacego Gąstwickiego, który na posiedzenia jeat 
ebeeny, prosi pan Batmiatrz w imieaia zgromadzo­
nych o wykonanie śpiewa przez wspomniane jeż tow. 
.Harnaoajt* przed Starostwem.

7. Orkiestra koncertuje od 12—1. n i rynka.
8. K*nceat w parka rozpoczyna sią o godz. 3-dej 

po południa. Wydział wykonawczy zwróci sią do szkół 
z prośbą o występy uczniów, Taksamo poprosić na­
leży tow. „Sokół* i Młodzież Katolicką oraz gimnazjom 
o występy. Do poszczególnych tow. należy zwrócić 
sią w drodze pisemnej.

9. Na aakep wygrywek dia dzieci wyznacza cif 
kwotą 120 złotych.

10. Obecnego przedstawiciela Starostwa p. sekre­
tarza Brzątałą poproszono o przed «ta wianie prośby 
zebranych Wydziałowi Powiatowemu o pomoc pie­
niężną na cele .Trzeciego Maja*. Prośba ta załatwioną 
będzie w drodze ustnej.

11. K>. Prefekt przyobiecuje przedstawieaie teatral­
ne wieczorom z ramienia T. C. L.

12. Za tańce pobierać sią będzie po przedstawienia 
wieczorem 50 gr. od aiowiast, a 1 złoty od mężczyzn«

13. Zgromadzenie ach wala jednogłośnie skład 
osobowy komiteta czyli wydziaia wykonawczego jak w 
raka nbiegłym, azapełniejąc go osobą p. Bronisława 
Jeatkiewicza,

Ustawieniem pochodu i potrąikiem zajmie sią 
p. Chudziński.

— Dcisiej... dzisiaj byłby jeszcze czas, — szepnął 
de siebie, — gdybym ją dzisiaj oprowadził, byłaby to 
jaszcze maja Halena, gdy sią jednak będą wahał, te  
Sidaey Mac Hollister zażąda swych praw, e wteaczaa... I

Ryszard począł, że ma octy zaszły łzami.
— Bądź mężczyzną, — skarcił sam ago siebie, — 

aici te, czego zmienić nie możesz. Nie pozwól tej 
miłości wciągnąć sią w przepaść rozpaczy, z której aią 
nigdy nie zdałasz wydobyć I

— H«j, hala, — nie może sią pan asanąć z dragi? | 
— usłyszał aad aehem jakiś zachrypły głos.

Ryszard podniósł głową. Ujrzał przed sobą cało-j 
wieka w wytarłem ubraeia, które niegdyś mogło być I 
eloganckie był to pijak, w którego twarzy rozpacz i f i- | 
jaństwo wypisały wyraźnie swe ślady.

Młodzieniec przystanął, spejraał dziwnym wztokiem| 
za zataczającym aią człowiekiem.

— Maże i ten citowiek kochał niegdyś i opadu 
tak aisko przez miłość, — szepnął do ziąbie. — Tak,, 
tek, teki koiiec czeka każdego, kto aią da oponowe* 
aczacia.

Ci)»wiek tea nie przypadkiem sfauiął aa mej dro­
dze — nieba mi go została, by mi pokazać, co aią 
ze mną stenie, jeżeli aią nie awolnią od myśli o Helenie. 
Nie, aa Baga, ze mną tek nic bądziel

Ryszard skręcił w ulicą, na której fa łdow ała  m  
jego mieszkanie. (C  d. a.) j



Ogniste strzały.
Ugodzony strzałą p. Antoniego Połomskiego psdtj- 

msją tikową. Jedaeczoinie składam 10 z ł w kaaic 
łatajazeg * K^lka Rolniczego i strzelam za szosą w pp, 
W ład y sław a  i  F ra a c ia z k a  K otew lczów  z Mike- 
łajk. R. K ozlorzem aki — Mikołajki.^

Uftdzoaa strzałą p. Stafiaa Ziółkowskiego podej- 
mają takową, rówaoczaśsie składam 5 z ł w tatajazej 
kasie Kółka Roi. i wymierzam strzałą wprost w pana 
A lfoasa  Z aw adzkiego  z Wialkick Bałówek.

C ecy lia  Z aw ad zk a  — Mikołajki.

Ogniste strzały.
Ugodzony strzałem p. Ssmmeifelda, podejmają 

takową i składam 10 zt na sztandar Tow. Powstańców 
i Wojaków, i strzelam w p. p. M oreaca, P erazk ę , 
M akow skiego  i  K łosow skiego. C hy lew sk i.

Ugodzona strzałą p. Jaranowskiego podsjms ą 
takową, i składam 10 zł na zakop sztandara dła Tow. 
Pow. i Wojaków. W ierenia prawa Po w. i Wojaków 
kiereją strzał z torpedy w pp.: S y ao rack ieg o  ko*, 
pew. poi. pańitw. i B saaszew ek ieg o  zaatąp.

Zofjs M oszczyńska.

Ugodzony strzałą p. Sanockiego podoi mają tako­
wą i strzelam w p. w kapce Je a tk ie w lc z a  B o lesław a 
i przemy siewca J e a tk ie w lc z a  B r. W itta .

Ugodzony strzałą p. A Anielska, podejmają tako­
wą. Równocześnie składam 10 zl na sztandar w»ja- 
cki i atrzatam w p p .: S zp ren g la , M lecz. O lszew ­
sk iego , B e rn a rd a  Szym ańskie g o i  J a l ja o a  C heł- 
kow ak iego . M. C bm nrzyńsk i.

L o te r ja  faa tow a .
L ab aw a . Dorocznym zwyczajem w dnia 3 maja 

w patka miejskim starań em Seeisarjsm Nauczyciel­
skiego w Lubawie, bądzie urządzaną loterja fantowa na 
cele kształcenia niezamężnej młedzieiy seninarjalaej. 
W tern cela zwraca sią Scminarjam Nasczyciclskie 
z wezwaniem o pomoc urządzenia loterji do całego spo­
łeczeństwa powiat o labawskiego.

Są cele, do których należy dążyć wspólnemi silami, 
i oto taki cel mamy przed aebą, cel szlachetny i wzaio- 
sły. Mamy nadzieją, 'że apołcczeńatwo niepeskąpi 
swych datków w pastaci fantów, które rozlosowane 
dadzą dochód materjalny na wspomniany cal.

Zbieraniem fantów zajmą sią nesniowie Stminarjam 
zaapatrzeai w upowainienia i listy, na których należy 
zapisywać ofiarowana fanty.

Gana biletn 30 groszy. Loterja fantowa sdbądzie 
sią 3. maja o godz. 3. po poł. w pitka miejskim, w tazis 
niepogody loterja odbyłaby sią w sali p. Kowalskiego,
T eg o ro e zay  p ro g ram  obchodu w  d a la  3. m aja  

w  L ub aw ie .
W poniedziałek, daie 2. maja. Capstrzyk o godz, 

8 mej wiecz. z odziałem Straty Pożarnej, tow. ,Sekół‘ , 
tow. Powztiń:ów i Wojażów, Harcerzy i tow. Młodzie­
ży Katelickiej.

We wtorek, dnia 3. maja. O godz, 8.30 areezyite 
nabożeństwo w koiciclc parafjslnym. U lsisł bierą 
towaraystws i organizacje ze sztandarami oraz szkoła 
wydziałowa i powszechna.

O godz. 2-giej po pal, zbiórka na rynka dla wszyst­
kich tswarsystw, organizasyj i szkół, nsstąpnis wymarsz 
do parka. Prztd wymarszem krótka przemowa.

W parka miejskim odiądą sią różne gry, zabawy 
•ras loterja ftntswa. Pasatem odiądą sią sawody lek­
koatletyczne w piącieboja o mistrzostwo m. Laba wy 
i nagrodą wąórowną.

O godz. 8 mej wiees. odbądzie sią na sali p. Ko­
chańskiego przedstawienie amatorskie.

W dnia 3 maja odbądzie sią aiiczea kwesta na T.C L, 
Komitet:

{—)Pater bermUtrz, (—) Dr. Brasse, ( —) Grabowski 
Roman, (—) Czajkowski Jas, (—) Łekasik Franciszek, 
<—) Droidewski J., (—) Drest Jan, ( —) Morawski A,

K o m ite t H onorow y D arń  N aro io w eg o  3, m aja.
Polskie Towarzystwa Oiwiatowe nsyskały przyją- 

cia protektarata przez Pena Prezydenta Rzeczypospo­
litej Pelskiej nad obchodem i zbiórką Dira Narodowego 
3 maja. Do Komitata hanorowtgo, który pitronaje w 
całym kraje weszli:

J. Es. K*. Kardynał Aleksander Kakowski, Mar­
szałek Sejma Maciej Rataj, Marszałek Seaata Wojciech 
Trąmpczyńiki, Premjer i Minister Spraw Wojskowych 
Marszałek Józef Piłsudski. Wicepremjct piof, Dr. Ka­
zimiera Bartel, Minister Spraw Zagranicznych Dr. Aagast 
Zaleski, Minister Spraw Wewnątrznych Gan. Dr. Feliks 
iSiawej Skłtdkowski, Minister Sprawiedliwalci Aleksan­
der Meysztowicz, Minister W. R. i O. P. Dr. Gastew 
Dobmcki, Minister Rolnictwa i Dóbr Państwowych Ka­
rol Niezabytawaki, Minister Przamysłn i Handle iaż, 
Sagenjnsz Kwiatkowski, Minister Kamanikacji inż. Pa­
weł Rowecki, Minister Pracy i Opieki Społecznej Dr. 
Stanisław Jurkiewicz, Minister Reform Rolnych Prof, 
Dr. Witold Staniewicz.

W dnia 3 a a j i  odbądzie sią na obszarze całaj 
Rzeczypospolitej zbiórka na rzecz oiwiaty pozaszkolnej- 
Ne terania województw zachodnich kwestja przeznaczo­
na jest na cala oiwiatowe Tow. Czytelni Lądowych.

Z Pomorza*
Z a b lnźn lera tw o .

W Brodnicy zasądzany zastał na 6 miesięcy wię­
zienia właściciel osady Raciński aa blnźnieriłwe prze- 
ciw Matce Boskiej.

Ś m ie rć  w ek n tek  u d erzen ia  kopytem .
B rodnica. We wsi Karbewo, przy zakładaaia 

kaniewi postronków przy wozie, kopnął koń tak nie- 
szcząiliwia gospodarza M. Albrechta w głową, żo ten 
nie odzyskawszy przytomności zmarł.

W ie lk ie  sp rz e n ie w ie rz e n ie  w  D ru k a rn i 
P om o rsk ie j w  G rudziądza.

W piątek 22 bm. aresztaweny został wieloletni 
kierownik techniczny Drakami Pomorskiej w Grudzią­
dza Adolf Szwaczko za fałszowanie podpisów i oaza- 
stwo, dokonywane z górą przez dwa i pól reku przy 
zestawienia la ty  piaty, e to przez świadome wykorzy­
stywanie dwóch tzw. .martwych desa".

Straty na rzecz Drakami Pomtrskiej wynoszą prze­
szła 20.000 złotych.

Msnipalacja tego rodzaju małga sią ■ dawać tak 
dłago wakatek braka adpawiadnicj kontroli dyrekcji.

Drukarnia Pomorska znajda je sią obecnie w kan­
kanie upadłościowym, przeto malwersacją wykryto je­
dynie dziąki sprężystej działalności zarządców masy 
apadłeśsiowej.

T ornń  uczci p rze jeżd ża jące  p ro ch y  
S łow ack iego .

Wczoraj odbyto sią z inicjatywy magistratu miasta 
Torania poiitdzanie organizacyjne w sprawie programu 
uczczenia sprowadzanych do kraje prochów nieśmier­
telnego wieszcza Jnljasza Słowackiego. W razie ewea- 
taalacge przewiezie aia prochów poety przez Toruń 
komitet pod prze w. starosty krajowego d ra  Wybickiego, 
ach walił aroesyste powitanie zwłok ne dworca kolejo­
wym, złażenie wieńców dekoracyjnych w imienia miasta, 
solenne nabożeństwo, uroczystą akademją w teatrze 
i przedstawienie, na któram edegrany bądzie „Kordjan”, 
wreszcie wysłanie delegacji ne pogrzeb de Krakowa.

Z dalszych stron  •

N iezw yk ła  p rzygoda  n au czycie la  w ie jsk ieg o . — 
Ludność zm usiła  gi do n sn n ięc ia  ra d  jo p o n ie ­
w aż  n a b ra ła  przekonania, że rad jo  ¿c iąg a  deszcz.

Z Radomia donossą o wypadku, który smataie 
świadczy o paziomit oświaty ludności wielu wiesek 
polakicb.

W pewnej wai paw. rademskiego ntaccyciel 
miejscowy, tęskniący za kontaktem z knltnralnym świa­
tem, postanowił kopić sobie aparat radjewy. Siładał 
grasz do grosza, aż wreszcie ajreał przedmiot swych 
marzeń w swoim do««. Jedaakże nie dtago rozkesso- 
wtł sią aparatem, albowiem, gdy rozpoczął sią nagle 
niepożądany dla rolników okres deszczowy, gosp »darze 
po diażizej naradzie wysieli do nauczyciela delegacją 
z żądaniem, aby asneął radjo ze wsi, albswiem . . . 
.aparat ściąga deszcze*.

Daremnie biedny nauczyciel tłómeczył chłopem, 
ża sią mylą, ź t radjo nic wspólnego z deszczem nie 
ma, daremnie objaśniał bndowę i działania a patat«. Tej 
nocy zerwano z dachu anteną, następnego dnia dzieci 
nie przyszły do szkoły, kobiety urządziły demonstracją, 
żądając wydania im aparato, .który ściąga deszeza*.

O statnie w iadom ości pofityezae.
O b y w ate l p o lsk i z a s trz e lo n y  p rzez  p o lic je  

n iem iecką .
Katowice, 23. 4. W Zabrzu policja niemiecka do­

konała zabójstwa palskiega obywatela Wódki, pocho­
dzącego a Biskupic pod posorem rzekomo asiłowaaago 
włamanie. Patrol policyjny, bez żadnego ostrzeżeni« 
i baz jakiejkolwiek racji, rozpoczął strzelaniną na nłicy 
pad pretekstem strzelania na postrach de ociekających 
słedziei. Wódka znajdował sią przypadkowo aa alicy 
i zastał śmiertelnie agedzony w serce. Oburzające jait 
wyjaśnianie policji maniackiej, która obwieściła, że Wód­
ka brał odział w owe« tajemnicze« włamania i ża po­
licja strzelając, wykonali swój obowiązek. Ponieważ 
chodzi o obywatela pelskiege, wypadek ten spowoduje 
niechybnie kroki dyplomatyczne ze strony Polaki.

Karol Kessler,

który skradł 1500 000 zł w urzędzie pocztowym w Kato­
wicach.

M łodzież K aszubska z H elu  nn  Znm kn 
k ró lew sk im .

Warszawa, 24, 4. Prozydant Rzeczypospolitej
przyjął ne Zamka bawiącą w stolicy wycieczką młodzieży 
Kaszabskiej z Hela. W imienia Kaizibów przemówił 
do p. Prezydenta stary rybak z Jastarni p. Dawid 
Dtagi, zapraszając p. Prezydenta na Hel do Jsitam i.

P. Prezydant. dziękując za wyrażona acsacia Ko­
ssaków dla wspóUaj Ojczyzny, obiecał w tym taka 
latam odwiedzić Hal i poznać sią bliżaj z życiem ry ­
baków. P. Prezydent obiecał taż pomoc i poparcie w 
ich dążeniach do opanowania rybołóstwa morskiego 
i polecił zawczasa przygotować dla siabia mieszkania w 
Jutam i. Wśród bardzo doeiaitago naatroja p. Prozy- 
deał fategrafowat sią z Ktazubami, dziękując za od­
wiedziny.

Wieczorom wycieczka wyjicbała da Częstochowy, 
nistąpnie ada sią da Krakowa, by prana Poznań wró­
cić na Hel.

M łodzież K asznbaka w  K ra k o w ie .
Kraków, 25. 4. Wycieczka mtsdzieży kaszabikją 

przyjechała tn wczoraj oóźaym wieczorem, witana na 
dwaren pracz przedstawicieli kmatorjam. Po powitaniu 
geście ndeli sią de swych kwater.

Modne kapelusze wiosenne.

1. Efektowny wiosenny toczek paryski, z crepe georgette i lamy,
2. Twarzowy kapelusz ze słomki, przybrany trójkolor. wstążką 

i kwiatkami.
3. Ogromnie oryginalny i elegancki kapelusz wiosenny.
4. Toczek kombinowany ze słomki«
5. Efektowny jasao-niebieski Roczek* harmonizujący z sylwetką 

nowoezesoej damy.

„Przyjaciel Szkoły*.
Dwutygodnik nauczycielstwa Polskiego. 

Poznań, Rok VI Nr. 7. (5. IV. 1927) str. 301—318
Ostatni zeszyt „Przyjaciela Szkoły** poru­

sza w części teoretycznej nowoczesne prądy 
w literaturze pedagogicznej i sprawę kształ­
cenia i wychowania nauczycieli. Następuje 
artykuł o znaczeniu slojdu dla Szwecji i Pol­
ski i praktyczne wskazówki, dotyczące zakła­
dania ogrodu szkolnego i założenia Kółek 
Miłośników Przyrody i Opieki nad Zwierzęta­
mi. — Dalej znajdujemy dwie lekcje na tema­
ty : „Skrzyp polny jako przykład rośliny za­
rodnikowej“ i „Tereny“. Treść uzupełniają 
uwagi dyskusyjne, porady językowe A. 
Kryńskiego, oceny książek i różne wiadomości.

Nowy potężny strumień solan­
ki trysnął w Goczałkowicach.

Osegdaj pomiędzy godziną 4 —5 po pe- 
I ładniu w Goczsłkewicach, pisy pogłębiani« 
i staiego źródła sal inko wo.jodowe-bromowego, 

nagle na głębokości 328 metiów zaczęły mą 
raptownie z stwora wydobywać gazy, a póź­
niej tryinął w góią strumień aelanki prawie 
na 100 metrów wysoki. Masiana przerwać 
natychmiast dalsze rebety przy wiercenie 
i policja zabezpieczyła dostąp publiczaeści.

Pod wieczór strumień wędy nie zmniej­
szył się, lecz przeciwnie pewiąkozył tak w 
ebjąteśti, jak wysekości.

Na ramę nie grozi stąd żadne niebespie- 
czcńitwo, gdyby źródle biło dalej z taką 
samą silą, trzeba bądzie prądke pomyśleć 
e «jęcia go i okopania, gdyż mogą nieś śn­
ienia okolicaae granty.



O s t a t n i «  w i a d o m o ś c i .
Projekt min. Oświaty uprawomocniający wyznania I sekty religijne na terenie 
ftzpiitej. — Pos eateitski opuszcza Warszawą. — Narady stronnictw żydow­
skich nad stworzeniem ogólno-narodowego bloku żydowskiego. — Akces kupców 
polskich do K. 0. P. S. — Opozycja chrz. zw. zawód, przeciw wystawieniu wspól­
nej listy wyborczej z K. 0. P. S. — Do secesji stronnictwa chłopskiego przyłą­
czyły sią dalsze organizacje gminne. — Walka komisarjatu rządu z próbą podwyż­

szenia oen mąki I ohleba w Warszawie.

mąki i ch le li aa rynka warszawskim. Dla 
uregulowania nieastannego konflikt a wy wią 
zaaego aa tle obecnych cen chieba 1 maki 
komiaarjst rządu zwołuje przedstawicieli mły­
narzy i piekarzy dla omówienia całej sprawy.

Coraz to ostrzejszy charakter przybiera walka 
rządu meksykańskiego z kościołem.

W arszawa. 27. 4. W min. ośw iaty opra­
cowany tostał projekt Prezydenta R ip lite j re ­
guła jący spraw ą legalizacji wyzaań t sekt re- 
lig ijnych istniejących na terenie R ip lite j.

Poseł estoński w W arszawie, J. Lepplh 
został odwołaay, przechodzi bowiem na wyż­
sze stanowisko w min. spr. zagr. w Eatonji. 
W ctoraj poseł Leppih złeiy l wizytę pożegnal- 
z ą  Marsz. S ejan .

*
W ciągu nocy nb. odbyły się narady przed­

staw icieli żydowskich stroanictw  nacjonali- 
stycsaych i m iesicie ó ik ich  oraz oieregn or­
g an izac ji gospodarciycb nad spraw ą stw orze­
n ia  ogólno-narodowego blokn żydowskiego. W  
czasie obrad konferencję opnśeili przedstaw i­
ciele żyd. strosnictw a detnokraiycino-lądowe­
go, wobec sbyt a a  lej, w edisg przedstaw icieli 
tegfż ngrspow aaia, ilości maadaiów przyzna­
nych przez ngrapow ania pozostałe. Reszta 
koaferającycb agrapow iń  dojdzie zapewne do

Sorozsmienia, frzyczem  aajwięk*zą ilość man- 
atów mają otrzymać sjonilcl, 25°/» centralay  

zw. kapców, resztę mandatów podzielą pomię­
dzy siebie rzem ieślnicy żydowscy i grapa
„liiz rah i“ i drobni knpey.*

Wczoraj późnym wieczorem odbyła aię 
koafereacja między frem jerem  a wiceprem ie­
rem. Na konferencji tm awiano skład perso­
nalny dla projektow anej komisji do w alki 
z sadażyciam i oraz z terminem zwołania i roz­

poczęcia nadzwyczajnej sesji sejmowej.
*

Do K. O. P. S. i głosił swój akces związek 
drobaych kapców chrześcijańskich, zw. han- 
dlających oraz stow arzyszenie kapców pol­
skich, natomiast na poaiedzeatn cbrieścij. stó­
wa rzysien ią  w łaścicieli nieruchomości zapadła 
ach wała samodzielnego wystąpienia w esasie 
wyborów. *

„Kar jer Poranny “ i sformuje, iż na te rea ie  
cbrześcij. zw. zawodowego zaznaczyła się opo­
zycja przeciw  w ystaw ienia wspólnej listy  
z K. O. P. S. w  czasie w arszaw skich wyborów 
samorządowych. Pismo otrzymuje, iż blok K. 
O. P. S. z cbrześcij. zw. zawód, dostedł do 
skatka w  w ynika decyzji władz naczelnych 
stronnictw a Ch. D. *

Według inform acji utrsym ttjącjch się w 
kołach parlam entarnyth , secesja stronnictw a 
Chłopskiego zapoczątkowana przez zjazd w 
Radzie, przybiera coraz większe rozmiary. Do 
secesji przyłączyły się dalsie  organizacje 
gminne, stron, chłopskie aa  terenie woj. w ar­
szawskiego, gdzie jsż  przeszło 40 kółek gmin­
nych zgłosiło swój akces do secesji. Najwięk­
sze w pływ y ma posiadać secesja na terenie 
pow. błońskiego. *

K osiscrjat rządu m. W arszawy (trzym ał 
lastrnkcję z min. spr. wew n. dalsie go konty- 
nnow asia w alki z próbą podwyższenia cen

Nowy Jorlr, 24. 4. Rcąd mekiykaóiki przed 
ogłaszaniem ctnzniy telegramów i teh fanów wydalił 
z tm toijsm  mskiyki ńtkiego arcybiskupa Mera dal Rio 
eraz 5 biskapów meksykańskich. Rząd unsea t im 
agitacją przeciwko rządowi i w sprawi# napada na 
pociąg. Ponieważ prócz lago 7 wybitnych kaiąly koś­
cioła katolickiego uciekło na łeryterjam Stanów Zjedna­
cie nycb, obawiają aią prze śladów iń ze ittoey rządu. 
Kościół katolicki w Meksyku pozostał ebccnic zapełnia 
bez przywódców. — Rząd auktjkińiki zarzaca kiiątom 
katolickim, źc pomawiają władze mekiykańikie o zer* 
ganizewaoie eatatnizge wielkiego eaptds na pociąg.

Giełda zbożowa w Poznaniu.
Ratowani, oiiejalac a dnia 25 4.

Żyt. 46-47
Pasani«* 62.00-65 tO
fącsmiei browarowy 36.50-39.60
ląesaiaó na paszą 33.Ü0 36 00Owisa 37.CU-38.O0
Mąka żyt. 70 */« 67 0 0 -
Mąka pszenna 65 9, 77.25- 80.25
Ospa żytnia 31.50-
Ospa pasana. 30.00-

Kura dolara.
W arszawa, 27. 4. Dolar 8.92 Tendeas ja

atrzyw aaa.
Za 100 zl w Gdańska 57 55-57.69.

I* T9ś*UU cdrowIetfiJalny i W. Sfmwfeki w NowíMÍeéefg,

Rolnik Mieczysław Malinowski z C ieszyn  pow. 
Brodnica wniósł o wywołanie listu hśpctteznego z dnia 17. 
kwietnia 1916 r. wystawionego na hipotekę w 40 000 mk zapi­
saną w księdze wieczystej niei uchom ości Niemieckie Brzozie 
karta 13 w Dziale III pod nr. 6 i Niemieckie Brzozie karta 
155 Dział III nr. 5 na rzec* małżonków F ra n c ie z k s  I Ju l 
Jan n y  z  Rogowskich Malinowskich. Z listem tym za 
łączony jest wypis kontraktu z dnia 9. kwietnia 1913 r.

Wzywa się przeto {.osit dscza listu hipctecłnego, aby ¥ 
miej oznaczonym Sądzie pokój nr. ID najpóźniej w terminie 
wywoławczym

ia ia  20-go października 1927 r. o godz. 9 przed poł.
zgłosił swoje prawa i list hipeteesny przedłożył, w innym razie 
list ten uzna się za nieważny.

Nowemiasio, dnia 18. marca 1927 r.

Sąd Powiatowy. 
PRZYMUSOWA LICYTACJA.
1  sobotę, dn. 30. kwietnia br. o godi. 10 przed poi.
»przedawać będę na sołectwie za gotówkę najwięcej da­

jącemu następujące rzeczy :
I te pola ca 2 fm., 3 stoły, I szafa, I obraz, 
1 kufer, I beczka i inne rozmaite sprzęty

domowe.
Rybno, dnia 23, kwietnia 1927 r.

Gurzyński, woźny gminny.

Rzuconą o b e l g ę
na pana Hugona Teszendcrfa

o d w o ł u j ą .
Matkowskie! Lindner.

OBELGĘ
rzuconą na p. Walentego 
Żuralskiego z Lubawy ni-

niejszem
odwołuję.

Paweł Brum  mer,
Lubawa.

Na mojem polu zasiewem

truciznę.
Płcskońska, Br&tuszewo.

Nawra.
W niedzielę dnia I. 5. br.
o godzinie 4-tej po południu 

odbędzie się

ZABAWA
taneczna,

na którą uprzejmie zaprasza 
Ninieza, ©berźysta.

Sampława.
Tutejsze Kółko Rolniczo

urządza
w niedzielę, dnia I. maja

na sali Ks. Prób. Majki

Obwieszczenie.
2 powodu święta narodowego 3. Mija przenosi się t a r g  

wtorkowy na Czień poprzedni t. j.

poniedziałek, dn. 2. maja br.
Nowemiasto n. Drwęcą, dnia 26. kwietnia 1927 r.

Magistrat
(-) Kurzętkowskf, burmistrz ep.

PRZYMUSOW A LICYTACJA.
l e  wtorek, dnia S9. 4. 27 r, o godz. II przed poi.
będę sprzedawał w Nowcnrtir leście w firmie fiFrankpolff

za gotówkę najwięcej dającemu:
I wagon desek dębowych,! partję belek! 
sosnowych 367 sztuk, 9 belek do budo

wonią.
Nowemiasto, dnia 27. kwietnia 1927 r.

Sommerfeld, kom. sądowy.

Elewkę
córkę gospodarską, do wyu­
czenia się gotowania i pieczenia 

cia*t, przyjmie
MAJ. KURZĘTNIK.

P O M O C N I K
k r a w i e c k i

od zaraz potrzebny, 
Fr.Boberek, ul. Jagiellońska,

Bloki kasowe
poleca

Księgarnia „Drwęcy“

W S Z E L K I E  D R U K I
w y k o n u j e  s z y b k o ,  g u s t o w n i  s 
i; p[o c e n a c h  u m i a r k o w a n y c h

D r u k a r n i a  „D rw ęcy11.

P o s z u k u j e  od zaraz 
dzielnego

CZELADNIKA
krawieckiego

Ildefons Lewandowski,
L i d z b a r k ,  Plac Hallera

odegra się:

Na wymiarze
obrazek wiejski ze śpiewami 
w 3 aktach. Początek o godi. 
7 pół wiecz. po przedstaw ieniu 
Z A B A W A  T A N E C Z N A  
GENERALNA PRÓBA w sobotę 

dnia 30. kwietnia 1927 r.
O jak najliczniejszy udział 

prosi ZARZĄD.

Wydzierżawię
od zaraz lub później m ó j

skład
bławatny

Istniejący od lat 30.
w bardzo dobrem polo« 

żeniu.

Zgł. przyjmuje frlja „Drwęcy“ 
Lubawa.

Piec kaflowy
dobrze ttrzymany korzystnie 

na sprzedaż. 
R A D O M S K I ,  księgarnia 

ul. Kościelna.

TYTONIE!
Donoszę mojej Szan. Kljentelf, 
iż przeniosłem mój skład 
z tytoniem z ulicy Gdań« 

skiej na

ni. Im i nr. §
u p. Boltenreicha

(przy Magistracie)

F r .  K o ś c i ń s k i ,
Lubawa.

Otręba.
Dnia 3 maja br. odbędzie się

zabawa
z tańcami

na którą uprzejmie zaprasza 
Leonard Mówka, oberżysta.

Poszukuję

p a n n y
którą umie szyć, do 3-letniej 

dziewczynki.
Stienss, Grodziczno

poczta Montowo,

1000 ctr.

buraków
pastewnych

ma do oddania

Maj. Łąkorek.

O G I E R
(Hans Dietrich) kryje chce  
zdrewe klacze za 1 ctr.zboża 

i 2 zł stajenne u

H i n z a ,  Małe Baiowki.

B u h aj
1 rok stary, nadający się do 
hodowli jest od zaraz na 

sprzedażą

Hinz, Małe Bafówki.

Słomy
żytnej, ca. 600 czr. sprzeda

majętność Sędzice,
p. Lipinki, pow. Lubawa

Kupują każdą ilość

ItCZtj RClU
płacę najwyższe ceny także 
z a m i e n i a m  za owczą wełnę 
i owcze skóry suche wełniste 

na wełnę fabryczną.

A. Łukaszewski
Lubawa, Rjnek, telefon 24.

S przedam  tanio całkowite

urządzenie
składowe.
K l i m e k ,  Nowemiasto,

umebl.
(z balkonem) z calem utrzy­
maniem cd i. 5. do wynajęcia,

K. Jereczek,
Nowemiasto, Kaiimierzowa 6«.

Oospodarsłwo
71 morgowe, w tern młyn wo­
dny, z żywym i martwym in­
wentarzem jest od zaraz na 
sprzedaż, cena podług ugody. 
Weronika Kops czewska^ 

Mierzyn, poczta Ostrowite.

Czarny wolant
mało używany, zupełnie jak 
nowy, jest od zaraz na sprzedaż.

Leonard Mówka,
oberżysta, Otręba.

Wysoko cielna

j a ł o w i c a
nn  s p rz n d n k

SzpakowsklM roczno.

Dobre siano
(bydlęce)

s ł o m ę
i sadzonki kartofli
białych rychlików, ma na sprze­

daż
Probostwo Sampława.

Restauracja A. Świniarski.
Dziś wieczorem I

m r świeże oiepłe

kiszki
jak wątrobianka, Kaszanka itd. 
własnego wyrobu na co uprzej­

mie zaprasza
M. Św iniarska, Nowemiasto!

korzysfhie sprzedać 
jakikolwiek interés, 
gospodarstwo, rolą 

lub domostwo
niech og łasza w

I*' r w ę  c yu

KARTY
d o  g r y

poleca
Księgarnia „Drwęcy.*4

Formularze
poleca :

Księgarnia „Diwący* LÍdzb*

Ittdce


